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Cesarskie cięcie u klaczy
.Coraz częściej ."v prusie fachowej znajdujemy rela-

Cje o dokon3,waniu cię(, cesarskich u kliczy przez te-
renowych
ten temat
gicznej, ja
o położnic
oparciu o
w tclenie 6,pr,ącować niezawodrrą, uiedno)ictlną meto-
dę cieć cesarskic}l, któl-c nie,jednckrotnie są jeiy-
nym, niezastąpionym zabiegiem ratującym życie zrvie-
rzecia, jak również zabiegiem prawdzirvie ]ekar-
skim, podnoszącym rangę wcterynarii rł, terenie.

Aczkolwiek zabiegi chirurgiczne l.", ."ł,arunkach pra,
cy terenowego lekarza wet. nie odpowiadają w żadnej
mierze wymogom nakładanym orzez współczesną wie-
dzę chirurgiczną, to jednak istnieje reelna możliwość
w,ykonywania większości zabiegów cięcia cesarskiego
u klaczy i to z d,użą szansą pcwodzenia.

Do porvyższego twierdzenia upoważnia mnie nrzy-
padek, z którym zetknąłem się w swo:jej stosunkolvo
krótkiej pracy terenowego lekarza wet.

W dniu 22 marca 1963 r. w qodzinach popołudnio-
wych powiadomiono mtrie z sąsiedniego PZLZ o prze-
ciaeającym sie od wczesnych godzin rannych porodzie
u klaczy maści gniadej, lat 9. Po zbadaniu klinic,n\/m
w/,lv stwierdziłcm: T - 38,8, P - 86,/min.. O - 28lmin.
Tętno nieregularne, spoiówki silnie przekru,ione. Dro-
gi rodne suche, obrzękłe, zasinione.

Zwierzę zostało odurzone rł,odnikiem chloralu .v
ilości 70 g, poCan),m sondą dożołądkorvo rl,, trakcie
próby przeprorvadzenia fetotomii: zniecz,rlenie nad-
oponowe polokainą 50Ą w ilości 20 ml,

Z dróg rodnych wiCoczne byłv kończyny płodu na
lvysokości śródręcza. Płód martrvv. duży w stosunku
do ciała matki, szyja płodu całkowicie zarvinieta w
prawo. Z powodu nielrdanych prób nrzeprcwadzenia
fetotomii postanowiłenr przeprorł,adzić cesarskie cie-
cie. Klacz uśpiono rvo,dn,ikiem chlora]u w ilości 50 g,
podanym dożylnie w postaci 100/o roztworu. jako ro,-
PUSZCZal,nika Dżvt,o 

'a0lo 162fr1-6rq g|ll!<ę>7y. Ze u,zole,lu
na wcześniejsze pcdanie wodnika dożołąCkowo. darv-kę podzielono na 2 cześci. Po podłniu 250 ml w/w

drowo-po.1hrzllqznelo i trcrrł-rt
go. przebieqające ,v okolicy cię-Po otwarcirl ]amy bruuszncj
ę mnie jsza oraz zqiecie mie-
ej ku przodo,,ł,i - iednccześnie

Brzegi
okrętkow
to catgut
Wano roz
no miesz

gmamycyny. Na otrzewną nałożono szew ciągły z cat-
gutu nr 4, taki sam szew nałożono na mięsień skośny
brzucha wewnętrzny. Mięsiefi skośny brzucha ze-
wnętrzny oraz jegc rozcięgno zszyto szwem wezełko-
wym jedrvabiem nr 6. Połączone mięśnie oraz skórę
powleczono rvspomni_łt,lą iuż mieszanką maści peni-
cylitlorł,ej z sigmarn;,cylrą. Przed zabiegiem ol,az rv
trakcie, jak tównież po zabiegu podarro frakcjonowa-
nc darrki kal,diazo]u i.m. oraz s.c.

Operacii dokorrano w pomieszczeniu stajennym (kil-
ka m krłl.) przy temp. kilka stopni polvyżej zera, za
oświetlenie posłużyło początkowo światło dzienne
rvpadające przez otwalte drzwi, później dwie lampy
naftowe. Zabieg trwał około półtorej godziny. Ptz:ł
operacji asystował lek. wet. Tadeusz Borucki.

Po zakończeniu operacji klacz znajdowała się w głe-
bokiej narl<ozie, polecono po przebudzeniu podnieść
zr.vierzę, następnie zalecono podać 500 ml glukozy oraz
osłaniaiąco debecl,iinę 1.200.000 j.m,, która utrzymuje
staie stężenie w krrviobicgu przez ol<res od 7-14 dni.

Ze rvzględu na stosunkowo dużą odleełość od rvła-
ściciela operowanego zwierzęcia (około 25 km) skon-
taktowałem się z nim dopiero po 15 dniach, kiedy to
odwiedziłem go w- celu zdjęcia szwów. Według jego
relacji kiacz od pierl,vszej chwili po zabiegu apetyt
miała zachowany, ogólny stan zadowalający. Rana
w zasadzie była zagojcna, tyiko na odcinku około 10
cm, na skutek otarcia nastąpiło bujanie zidrniny, któ-
rą polecono pędzlować 2 razy dziennie biotincturą.

Z końcem kwietnia odrviedziłem właściciela po-
wtórnie, stalr zwierzęcia dobry, pośrodku zagojonej
już rany porośniętej sierścią powstała mała przetoka,
na skutek niewyjęcia dodatkowego szwu skórno-
mięśniorvego, która przcpłukałem roztworem sigma-
mycyny. 'Właściciel używał klaczy do lekkich prac;
w drugiej połorłzie kwietnia wystąpiły objawy ru!.
Poleciłem stopniolł,o uźywać konia do normalne j
pracy.
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FLUCKIGER G.: Sto lat nriędzynarodowego zwa,|cza-
nia epizootii. (100 Jahre intcrnationale Tierseuchen-
bel:iimpfung). Wien. tierdrztl. Mschr. 50:721 (1963).

Omówiono udział międzynarodowych kongresów
wet. w zwalczaniu epizootii. Pierwsze z nich a szcze-
gólnie kongresy w 1895 w Bern i w 1899 w Baden-Ba-
den zapoczatkowały utworzenie międzvnarodowej or-
ganizacji d]a zwalczania epizootii.25 stycznia 1924
utworzono O.I.E. z siedzibą w Paryżu. Uczestniczyłc
lt,ólvczas 28 krajów, obecnie należy do O.I.E. 80 kra-jórł,. Autor wymienia dotychczasowych dyrektorółrli prezydentów O,LE.

A. Dyrektorzy:
1,927-7949 - prof. dr E, Leclainche - twórca O.I.E,
1949-1959 - prof. G. Ramon

od 1951 - dr ilene Vittoz
B Prezydenci:

1927-7929 - dr de Roo
1929-1933 - prof. dr tr'. Hutyra

1933 - de Wehr]e
1934-1939 - prof. dr Berger
1939-1949 - prof. dr G. Flticl<iger
1949-1952 - Sir Daniel Cabot
l952-1955 - prof. dr Altara
1955-1958 - dr R. Duhaut

od 1958 - dr A. F, Franco e Silvą
z. z.
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